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Spra wozdanie
kom isji prawniczej o wniosku posła cTAbancourta w przedmiocie 
wezwania c. k. Rządu o znnsienie opłat za doręczanie pism sądo­
wych po za siedzibą Sądu i o równoczesne wniesienie ustawy zmie­
niającej postanowienia §. 380 ps. k. w ten sposób, że do skarg 
z §§. 487  do 497 u. k. używane byd mają odpowiednie opłaty.

Wysoki Sejmie!
S praw a  zniesieniesienia  względnie obniżenia opłat za  doręczanie  pism sądowych 

po za  siedzibą sądów  w kwocie 17ł/s cL dotąd pobieranych, była już  dawniej p rz e d ­
m io tem  obrad  komisyjnych i uchw ał W ysokiego Sejmu.

J u ż  bow iem  na  posiedzeniu  w dniu 26. lis topada  1889 odbytem, uchwalił W y ­
soki Sejm rezolucyę w zyw ającą  c. k. Rząd, aby przynajm niej obniżył rzeczone opłaty 
do 10 ct. i aby poczynił odpowiednie za rządzen ia  w celu ścisłego w ykonywania  p rz e ­
pisów  m inisteryalnego rozpo rządzen ia  z dnia 3 lipca 1854 1. 169 Dz. u. p., oraz  aby 
przepisy te uzupełn ił  postanow ieniam i, któreby ja sn o  w ypowiadały  czyli i kiedy n a ­
leży się ta  op ła ta  i kto takow ą m a uiszczać.

W sku tek  tych  uchw ał c. k. Rząd oznajm ił W ydziałowi kra jow em u pod dniem
21. stycznia  1891, że c. k. Sądy wyższe w  K rakow ie  i L w ow ie  o trzym ały  w tej
m ierze odpow iednie  pouczenia  i wskazówki, że jednakow oż c. k. R ząd  an i do zn ie ­
sienia ani naw et do obniżenia  rzeczonych  op ła t  o b e c n i e  jeszcze  przystąpić  nie może.

N astępnie  W ysoki Sejm  uchw ałą  sw ą  z dn ia  5. kw ietnia  1892 r. ponow ił po­
wyższe rezolucye, a nad to  zażądał  obniżenia opłaty do 5 ct. od doręczonego p ism a 
sądowego. Na tę rezolucyę c. k. Rząd pom im o trzechkro tnych  przynagleń W ydzia łu
krajowego nie da ł  dotychczas żadnej odpowiedzi.

K om isya  praw nicza  w ychodząc w ów czas z założenia, że c. k. Rząd na pokrycie  
w ydatków  połączonych z u trzym aniem  posłańców, którzy p ism a sądow e m ieszkańcom  
wsi roznosić  i doręczać m ają , odpowiedni fundusz mieć musi, z drugiej zaś s trony
przekonaw szy  się z da t  statystycznych, że op ła ta  171/ ,  ct. przynosi znacznie  wyższy
dochód, aniżeli wynosi koszt u trzym ania  posłańców, tak, że zupełnie  n iewłaściw ie 
nadw yżką  tych dochodów obdzielają Sądy system izow anych woźnych celem  polepszenia  
ch bytu, a  n aw e t  opędzają częściowo wydatki na  d iurna , które to wydatki z e ta tu
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c. k. M inis ters tw a sprawiedliwości pokrytemi byś w inny — dążyła do tego, aby opłaty 
te  z redukow ane  zostały do m inimum.

Obecny wniosek posła  d ’A b ancour ta  przedstaw ia  się in a c z e j : dąży on do zu p e ł­
nego zniesienia opłat za  doręczanie  pism sądowych i wskazuje zarazem  c. k. R z ą ­
dowi fundusz na pokrycie tego ubytku przez rów noczesne  wydanie  ustawy mającej 
zmienić postanow ienia  §. 380 proc. kar. w ten sposób, aby skargi w sp raw ach  k a r ­
nych  o przekroczeniu  z §§. 487 do 497 u. k. zaopa tryw ane  były odpowiednim s tem ­
plem, w drodze rozporządzenia  ustanow ić  się mającym, i aby z dochodów stemplo­
wych pokryw ane były wydatki na u trzym anie  posłańców  sądowych.

W  tej m ierze n asu w ają  się jednak  następne  wątpliwości i t r u d n o ś c i :
Jakko lw iek  p raw dą  je s t  co w nioskodawca uzasadnia jąc  swoje wnioski na  posie­

dzeniu  w dniu 9. s tycznia br. podniósł i da tam i sta tystycznem i z roku 1891 w ykazał 
że ludność wiejska z bardzo  błahych częstokroć powodów, s łuchając  podszeptu licznych 
na  lekki zarobek  czyhających pisarzy pokątnych, wnosi skargi o obrazę czci z §§. 
487 do 497 u. k., że skargi te w ynoszą 65%  skarg w całej M onarchii wnoszonych, 
że na  2o4.000 skarg rocznie u nas  wnoszonych przypada 216.894 uwolnień a zatem  
zaledw ie 2 0 %  zasądzeń. to okoliczność ta św iadcząca  o niskim stopniu i ła tw ow ie r­
ności ludu naszego, oraz o krew kości jego, świadczy zarazem  o tem, że lud ten snadno 
ulega p rzedstaw ieniom  sędziego i chetnie do zgody przystępuje, wskutek  czego skargi 
tego rodzaju upadają.

I  tu nasuw a  się właśnie wątpliwość czyli obłożenie skarg  rzeczonych stemplem, 
odniosłoby pożądany skutek, to jes t  czyli zm niejszyłaby się przez to is to tn ie  liczba 
w noszonych skarg, czy też przez nałożenie stem pla  nie u trudniałoby się najbiedniej­
szym  p raw a  poszukiw ania  is to tn ie  doznanej k rzyw dy?

K om isya  sądzi, że tylko oświata, podniesienie dobrobytu, przeztrzeganie  przepi­
sów przeciwko poką tnem u p isa rs tw u , oraz pew ne postanow ienia  p raw ne  w nowo 
zaprow adzić  się m ającą  ustaw ę ka rną  w tej mierze przyjęte, u su n ą ć  mogą ten a n o r ­
malny stan, który w innych  p row incyach  pańs tw a  nie istnieje.

l)a le j  podnieść należy, że pow szechny  obowiązek użycia stem pla  na  skargi 
o obrazę czci, trafiłby tożsam o tę ludność, k tóra  dotąd wolną je s t  od opłaty za dorę­
czanie  pism sądowycn to jes t  wszystkie miejscowości w których znajduje się s ie­
dziba sądu.

Z  p rzem ów ienia  p. wnioskodawcy wynika, że żądałby on w ydania  odnośnej 
ustaw y w yłącznie dla kraju naszego, ile że Sam  twierdzi, iż s tosunki w tej m ierze 
to je s t  co do w noszonych bezpodstaw nych  skarg w kra ju  naszym  są w y ją tk o w e ; 
gdy zaś budżet M inis te rs tw a  spraw iedliw ości je s t  wspólnym, tedy sam a  tylko G alicya 
zasilałaby Skarb państw a  s tem plam i używanym i do skarg tego rodzaju  — co oczy­
wiście wcale pożądanem  nie jest. Gdy zaś s tosunki w tej mierze w innych k ra jach  
koronnych  są  inne, tedy nie można przyjąć aby c. k. R ząd  skłonić się zechciał do 
w ydan ia  odnośnej ustawy państw ow ej.

W  końcu  nadm ien ić  należy że nowa, w krótce  w życie wejść m ająca  procedura  
cywilna i w zw iązku  z nią pozostające przepisy o postępow aniu  egzekucyjnem  i we- 
w nętrznem  u rząd zen iu  sądów (nad któremi w łaśnie  n ieus ta jąca  K om isya  p raw nicza  
Rady państw a  p racu je)  us tanow ić  m ają  w pewnej m ierze  inny sposób doręczania  
pism sądowych.

W obec tego K om isya  nie może zgodzić się z us tępem  drugim  wniosku posła  
D ’A bancourta .

Zw ażyw szy  jed n ak że  że do tychczasow a op ła ta  od doręczan ia  pism  sądowych 
j e s t  dla ludności wiejskiej n a d e r  uc iąż liw ą , rzec  m ożna w strę tną , ile że ludność ta
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nieposiadając n a  wsi gotówki częstokroć z tego powodu się obdłuża, dobytek swój 
za  bezcen sprzedaje  lub za s taw ia ,  częstokroć umyślnie celem  uiszczenia tej opłaty 
kilkumilową podróż do Sądu odbywać m usi,

zważywszy że c. k. Rząd, czerpiąc znaczne dochody z w ym iaru  sprawiedliwości 
w s tem plach  i taksach, wydatek za  doręczan ie  pism sądowych po w siach sam  ponieść 
je s t  w stanie, tak  ja k  ponosi takowy w miastach,

zw ażyw szy że doręczanie pism przez posłańców  sądowych tak jak  ono obecnie 
s ię  praktykuje, jes t  przepisowi §. 213 ces. pat. z dn ia  3. m aja  1885 Nr. 81 Dz. u p. 
przeciwnem , przepis  ten bowiem wyraźnie  wskazuje, że pisma sądowe z reguły d o ­
ręczane być mają  przez pocztę w w ażnych  wypadkach przez zaprzysiężonych woźnych 
sądow ych lub też wedle u zn an ia  sędziego przez naczelników gmin,

zważywszy że doręczanie  pism sądow ych w wielu w ypadkach  bardzo jes t  w a ­
dliwe, że doręczają  się p ism a te do rąk  j e d n e j  osoby dla kilku osób w gminie, 
a  częstokroć naw et nie w gminie lecz w mieście na ja rm ark u  lub przy jak ie jbądź 
sposobności, a in teresow ani mimo to ca łkow itą  opłatę  uiszczać muszą,

zważywszy, że W ysoki Sejm już  po dwakroć dał wyraz  swej opinii w tym 
k ie runku  iżby opłaty te zostały  zniesione, a przynajmniej znacznie  obniżone — zaś 
c. k. Rząd już  w r. 1891 oznajmił, że n a  r a z i e  j e s z c z e  tego uczynić nie może,

zważywszy w końcu, że w łaśn ie  wobec prac nad u s ta w ą  o w ew nętrznem  urzą
dzeniu  Sądów, w skazanem  jest,  iżby R eprezentacya  kra ju  dała  ponownie w yraz  swego 
p rzekonania  i potrzeb ludności wiejskiej, w n o s i :

Wysoki Sejm raczy uchwalić:

W zyw a się c. k. R ząd  ażeby :
1) W  czasie jak  najbliższym  w niósł w Radzie  państw a  ustaw ę zm ienia jącą  p o ­

stanow ienia  §. 21. rozp. M inis te rs tw a  sp ra w  w ew nętrznych , sprawiedliwości i skarbu  
z dnia 3. lipca 1854 r., Nr. 169 Dz. p. p. i §. 2. rozporządzenia  tychże M inis ters tw
z dnia  28. w rześn ia  1853 Nr. 166 Dz. p. p. w ten sposób, iż znosi się opłaty za do­
ręczenie  p ism  sądowych w kwocie 1 7 1/5 ct. dotychczas pobierane i że doręczenia  te 
w  sp raw ach  cywilnych u sku teczn iane  być m ają  b e z p ła tn ie ;

2) aby w przyszłej u s taw ie  karnej odnośnie  do p rzekroczeń  o obrazę czci, 
poczynił takie postanowienia, k tóreby ham ow ały  nadm ierne, n ieuzasadnione, a  częs to ­
k roć  sw aw olne  w noszenie  skarg  tego rodzaju.

L w ów  dnia 28. s tycznia  1896.

P r z e w o d n i c z ą c y  :

Dr. Weigel w. r.
S p r a w o z d a w c a :

Klem ensiewicz w. r.




